
N p . 3
BBSjigwsiTflW~TŁrr, M ag ą■■̂■.■Yi.^gywa-r g *1S g ■*<n11_ i

L i p c &  1 9 W 7 . Roh
. . t a  Reforaiir* w w M r i  t a  « m  a z t a s i l

w r r  pw»Hlr w y tW ii  c i in e m ie  prócz p M ir iz ia f t t*  i d,n piśłńąiecznycli. 8 « a «  - m o łiih ia # }  M f c i tw t  prócz n isb ia l i iM-

I— - - - - - - - - - - - - - - - - - - - - - -— — ' rocznie*.
i j n o s i :  v

j.Wpp#2nw kwartalnie: . . " Im;enitV7ni9: ]
w . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . .
i  I« lro -W ? j:i# £ ^

. . . . . . . . . . . . . . . . 2 t  liOMl 12 k o m i koron 2 korony j
i  jednorazową p o j s y ! ^  p a r to w i  . 16 . S 2 „  73 hal
2 dr/urazowa .  .  .  .  39  „ 19 „ 9 i d . 3 2P

w państwie n ś e m i ł tk ie m . . . . . . . . . . . . . . . . IB 9 „ 3w iiuiyth p a ń s t w a c h . . . . . . . . . . . . . . . . . . . 24  „ 12 -
* -  !

N O W A

PrewunenlR i opieczenia fa ssra ty ) o p a w a  s ą  naosylaf wprosi io  WISISiSTMCtl „MOwEJ 3 E M M r  w K takaw it
M ips Redakcyi i M nw isfracy i: KURÓW ULICA JSCIflLOfiSKA 10. -  TeW at Hr. 4L

fę y ? ’ sów nadsyfasyth fiaialcya n it zwraca.
Wt Iwowif s j n t ł a ż  BM afów pa 6 mirry: w i t e  dzienników 1  0LSZEW IEC9, ulica t o i i t e o i  2 i w BIURZE PLOWM

i/lici Karola Lsdwika 9.
C e n a  n u m e r u  4  h a l . ,  z  f F r z e s y l k ą  p o c z t o w ą  6  h a l . N U M E R  i > O r  A N N Y

Najważniejsze wiabumosci, pooane w az.siejezym 
numerze ,.N. Refoimy1*.

fieforma regulaminu obrad Sejmu galicyjskiego. — 
Morderczy napad bandytów na parowiec. — Wol­

ność akademicka w Rosyi pod dozorem policyi.

I eiegi atny N Reformy" z 19 lipca.)

Wiedeń W  dalszym ciągu wczorajszego po­
siedzenia Izby poselskiej, podczas drugiego czy­
tania prowizoryum budżetowego, po przemó­
wieniu referent* posła Chiarego, oraz nosłów. 
k l otacza, Maklera i Kreka, zabrał głos prezy­
dent ministrów bar B e c k .

Mowa bar Becka.
Prezydent gabinetu porusza przedewszyst- 

Kiem k i l k a  w a ż n y c h  p u n k t ó w  p r o g r a ­
mu  r z ą d u .

Rząd pragnie zgodnie z przytoczonym w mo- 
Vne tronowej programem rządowym być rzą­
dem pracy i uważa za swój obowiązek zbliżyć 
do rozwiązania ..czne, jeszcze mezałatwione 
k w e s t y e n a r o d o w e g o  w s p ó ł ż y c i a ,  — 
Rząd nic amierza woDec kwesty; narodowo­
ściowe.! schronić się w gąszcz przedłozeu, ale 
pragnie otwarcie spoglądać jej w oczy. Jeżeli 
oałos kwestyi narodowościowej przedstawia 
się p n w ie  jako zagadka nie do rozwiązania, 
to w praktyce kw estya ta  rozkłada się na ty ­
siące poszczególnych wypadków, które muszą 
óyć n "drze i bezstronnie uregulowane Skiba 
,<o skibi" musi być ze spornego obszaru wyłą­
czaną, KroK po kroku srzeba zdobywać kraj 
dla pobam i w pracy odsłonić ziarno kwestyi.

Kwestya narodowa jest kwestya pracy, y r ij-  
czem 'ządowi przypada rola przedniego robotni­
ka. W tym charakterze rząd w tvm roku nie­
jedną kwestyę narodowościową załagodził i z te-, 
go czerpie na przyszłość pewną nadzieję sk j- 
teesnego traktow ania Kwestyi narodowościowej, 
lecz ainsi także być wywołane u s p o s.e, b i e- 

Jia re, czynności i w z m o ż o n a  - c h ę ć  po 
temu. J)o tego nadaią się wielkie zadania pro­
gramu rządowego, które w p ra w c ie  niezależnie. 
-  równor^ędn.o z k  w o s k u j  narodowościowe- 
ni mają być traktow any;
T f  kicujojz^imerzona r e f o r m ą  adin;-
n i s ' r a . c ^ i  p j l i t y c z n e j ,  k tóra mnsi rży- 
wiać nowj produktywny ducL. Mówca oznacza 
jako nowość s t w o r z e n i e  w ł a d z  o k r ę g o ­
w y c h ,  które stanowić m ają punkt oparcia pi zy- 
szłej r e f o r m y  a u t o n o m i c z n e j  a d m i n i -  
s t r a c y i .  Podkreśla, że przedsięwzięte prace, 
celem nonego uregulowania i  s k r ó c e n i a  c a ­
ł e g o  s z e r e g u  ' n s t a n c y j  będą p r z y  s p ie ­
s z  o n e tak, że w j e s i e n i  możlim cm będzie 
u s t a w o d a w c z e  t r a k t o w a n i e  t e g o  e l a ­
b o r a t u .

Premier wskazuje dalej na to, że sprawiedli­
wa polityka produkcyjna bez polityki socyalnej 
nie jest możliwą. Oznacza jako najważniejsze 
■socyalno-polityczue zadanie r e f o r m ę  i r o z ­
s z e r z e n i e  o b e c n e g o  u b e z p i e c z e n i a  

‘b o t n i k ó w  i z u p r o w a d z e n i e  p o w s z e ­
c h n e g o  u b « z p i e c z e n i a  n a  s t a i o ś ć i  
a  i e z d , n o ś ć  d o  p r a c y .  Są to problemata, 
Które stoią w nierozerwalnej łączności i tworzą 
przea not s j  zegółowego studyum. Przytem trze­
ba się będzie również zastanowić, o ile zadość 
uczyni życz w spiawie r o z s z e r z e n i a  
u b e z p i e c z e n i a  r s  s t a r o ś ć  n a  s a m o i ­
s t n e  z a r o b k u j ą c e  w a r s t w y  ludności.— 
M inister przypomina podjętą gospodarczą i so- 
cyalno-polityczuą akcyę dla Dalmacyi Zapowia­
da podobno akcyę dla Pobrzeża i południowego
T y r n n .  °

Dalszą rozpoczęta akcyę tworzy p o d n i e ­
s i e n i e  r u c h u  o b c y c h ,  przyczem jest 
projektowane utworzenie c e n t r a l n e g o  u- 
r z ę d u  ^5  P^sażoaego dostatecznemi środkami 
finaósoweini (Oklaski).

3Tinć»tei przedi ^da następnie konieczność 
MawidluWCgo 'aktow ania budżetu. Przez to 
Zb; zaskarbi sob.e wielką zasługę około ad- 

ihiu stracyi państwowej.
Lalej podnoś, k o n i e c z r o ś ć  r e f o r m y  

i’e u l a m i n n  I z o o w e g o , . d o  czego wniesio­
ne przez rząd przedłożenie wskaże drogę, 

Następnie daje krótki historyczny przegląd 
P t r t r a k t a c y j  u g o d o w y c h  z Węgrami 
^skazując że ze skutkiem próbowano idę; u 
ti?oi/euin k o m p l e k s u  U g o d y  o’ możliwie 
'Ńuym charakterze przy uregulowaniu wszyst­
kim  między obu częściami monarchii w zawie­
szaniu będących kw^styj. Praca, orzeprowadzo- 

\>T7n7, ustanowiune komisye fachowe, będzie 
mwła trw a łą  wartość, gdyż we wszystkich kwe- 
mh kńiidn kt6l,rch jnieresa państw się stykają 
t r  doprowadzić do kom-

i »  ę f -
, „ j j .  to nsr la  poza ™kp? 2 17my "  -ompleksn

WYdHig obecnego sranu rzeczy. z pownen, 
nrawdopodobieustwem można obrachow* przyi. 
d e  do skutku ’ugodv na czas la t 10. k irk 

obeimowateby kwestye główne. Gdyby podobna 
ntruda nie przyszła do skutku — przyczem mi­
nister wyrażiiie zwraca uwagę, że niektóre bar- 
uzo ważne kwestye nu; -4 jeszcze załatw ione—
W przecież oba rządy będą ją  mogły Zf spo_ 
koinem sumieniem przedłożyć i zastępować. Co 

+reści ugody, minister dzisiaj nie może po- 
łzynić je«cze bliższych wyjaśnień Jedno ,,est

pewuem: ceny dyletanckiej rząd za ugodę wię- 
oej nie zapłaci. (Oklaski.) Na wypadek, który 
jak spodziewać się należy, me nastąpi miano­
wicie rozbicia się pertraktacyi. rząd nie mógł­
by w prostem przedłużeniu, istniejącego obe- 
i nie i ostającego z rokiem 1907 stosunku wza­
jemności widzieć uregulowanie, odpowiadające 
naszym nteresom. Rząd wobec takiej rękojmi 
wy brałby ewentualność, leżącą w możliwości 
polityki wolnej i silnej ręki. (Oklaski.)

Minister, nawiązują.c do ostatniego oświadcze­
nia, podnosi, że ,,est politykiem prostej linii. — 
Polityka rządu, ponieważ jej celem jest organi- 
< zny rozwnj społeczeństwa, nie może być inną, 
jal obywatelską Polityka ta  w zasadzie nie 
wyłącza żadnej klasy, ale też nie będzie rzą­
dem ż a d n e j  k l a s y .  Tem samem jest zupeł­
nie jasnem s t a n o w i s k o  r z ą d u  do  s o ­
c y a l n e j  - l e r o o k r a c y i  Jej  e k o n o m i c z ­
n y  s p o s ó b  m y ś l e n i a  i j e j  c e l e  mówca 
z a w s z e  o d r z u c i ,  ale jej praktyczne żąda­
nia zarówno będzie uwzględniał, jak  i żądania 
innyi h stronnictw. Program socyalno-demokra- 
tyczny ma być zastąpiony programem socyalno- 
poiitycznym, a jeżeli socyalna demokracya pra­
gnie sama stanąć na gruncie tego programu, 
to nie można jej odmawiać tego miejsca. A astrya 
nie jest krajem politycznej większości, w którym 
stronnictwa nawzajemby się wykluczały, ale 
„arlament > rząd są skazane na tworzenie wię-» 
kszości J a  rozw iązania pewnych kwestyj 1—
1 stanawiauie wielkiego, zastosowanego, do na­
szych stronnictw, programu pracy musi mieć 
siłę pozyskująca, musi działać wa stronnictwa 
w kierunku łączenia się ic h ,  i. musi je  nakła­
niać do stawania w służki/j tego programu.

Rząd i stronnictw af muszą łączyć się do 
przedsięw; ięcia, kt-f.re ma prace polityczno-go­
spodarcze i socyalno-polityczue przeprowadzić 
zgodnie, PlaUcgo stosunek rządu do stronnictw 
musi być,- nporządkowany. nie może być zawi­
słym •od kaprysu dnia. Ale dlatego żadne stron­
nictw o nie potrzebuje zapisywać się bezwarun­
kowo rządowi, rząd zaś ze swej strony nie po­
trzebuje być sługą jednego stronnictwa, Mojem 
stronnictwem jest państwo, to znaczy rozsądny 
mreres wszystkń h i dlatego muszę zgodnie z 
obowiązkiem egoizmowi stronnictw przeciwsta­
wić egoi m państwa. Musimy zjednoczyć całą 
nasza siłę twórczą k a  umocnieniu i skonsoli­
dowaniu ictoty państwa, gdyż w ciągu najbliż­
szych dziesiątek la t będziemy musieli spełnić 
ciężką pracę Czas ten wystarcza, aby państwo­
we siły SKUDić, gdyż rozstrzygnąć się musi, 
czy kiedyś staniemy w odćiętym kącie polity­
cznego i gospodarczego ś>v .ata, czy też masze­
rować będziemy na szerokiej drodze świato­
wej.

Premie, wkońcu prosi Izbę o uchwalenie pro- 
wizorynm budżetowego na znaK zgody na ten 
program pracy (Żywe oklaski; premier odbiera 
liczne gratulacye).

Dalsza dyskusya.
Po bar. Becku przemawiał poseł L a g i  n i  a, 

poczem zabrał głos poseł S t a p i ń s k i .

Mowa posła Stapinskiego.
Poseł S t a p i ń s k i  rozpoczął mowę w j ę ­

z y k u  p o l s k i m  Mówca zauważa, że stronni­
ctwo jego weszło do tej Izby w przekonaniu, 
iż nastąpi zmiana w całym kierunku polity­
cznym. Stronnictwo iego liczy 16 posłów i re­
prezentuje 150.000 głosów. Dlatego nie potrze­
buje żadań swych przedstawiać w formie proś­
by. Ponieważ ucisk ludu nie ustaje, stronni­
ctwo musi się bronić. Cierpienia i prześlado­
wania wypychają lud z jego własnego kraiu. 
Długoletnie prośby nic jednakże nie pomagają. 
Jeżeli na tej drodze się me uda, to w przy­
szłości sami będziemy musieli sobie pomódz. — 
Obecnie jest zadaniem rządu centralnego osta­
tecznie raz porządek zaprowadzić.

Mówca przemawia następnie po niemiecku i 
powiada, ze stronnictwo jego nie może mieć 
zaufania do rządu. Postępowanie organów wy­
konawczych tego rządu, tak  administracyjnych, 
lak sądowych i wszystkich innych, wobec lu­
du, a zwłaszcza ludu wiejskiego, musi napełnić 
goryczą i oburzeniem (Oklaski).

Organy rządu nie są organami porządku pra­
wnego, ale zastępcami nieporządku i bezpra­
w ia; me są obrońcami ludności, ale raczej pra­
wdziwymi nieprzyjaciółmi, którzy wytyczyli so­
bie za zadanie lud rujnować (Głosy: Słuchaj­
cie!) i w ten sposób panującym panom s k  
żyć.

Obywatelskie równouprawnienie i ustawowe 
przepisy dia ludu galicyjskiego m‘e istrieią. 
W rzeczywistości w Galicyi istn.cje tylko sa­
mowola urzędników (Potakiwania). Setki mie­
szkańców zostało skazanych za to, że pragnęły 
br.,.iić swej ziemi. Dowody na to może rząd 
znaleźć w aktach urzędowych, w starostwach 
i namiestnictwie galicyjskiem Z  tych aktów 
można udowodnić, że połowa wszystkich prze­
łożonych gmin w Galicyi została przez staro­
stów, z pominięciem ordynacyi gminnej, gmi­
nom formalnie narzuconą, ilow ca wskazuje na 
jeden wypadek, gdzie przełożony gminy od ro­
ku 1904 przy pomocy starostwa pozostawał w 
urzędzie, mimo że czas jego urzędowania mi­
nął ‘i że przy następnych wyborach gminnych 
zawsze przepadał (Głosy: Słuchajcie!). Staro- 
ctowie prowadzą politykę wrogą wobec ludu 
Ustanowiona ustawowo administracya majątków 
paia.i-.lnych należy w Galicyt do najrzadszych 
wyjątków, łakże i miejscowe Rady szkolne 
stnieją przeważnie tylko na papierze, lub tyl­

ko sr tym celu, aby v iejskiemu nauczycielowi 
ludowemu impregnować charakter pomocnika tej 
sztuki rządowej. W sprawie udziału rządu przy

ostatnich wyborach do Rady/państwa, me chce 
mówca dziś mówić. Po temif nadaży s.e sposo­
bność w dyskusyi przy w ęiryfikacyi wyborów.

Już dzisiaj jednakże mówca musi dać wyraz 
zapatrywaniu jego stronnjątwa, że tam, gdzie 
chodziło o wybór kandydata rządowego, wszel­
kie ustawy i względy wsuwane na bok. (Pota­
kiwania). Setki cnłopł.w przy tym wyborze za­
mykano. Celem zasadniczym tych jrwałtów było 
stłumienie woli ludu. Organy rządowe w Gali­
cyi pragną ludności wiejskiej dać do zrozumie­
nia, że nie jest jej wodno wybierać według jej 
woli, ale tylko według'' rozkazu starosty głoso­
wać. (Potakiwania). W1 sądach przedtem można 
było znaleźć sprawiedliwość: w ostatnim czasie 
sądy stały się jednaki schi'on.skiem tej agitacyi. 
W tem postępowaniu rządu wobec ludności leżą 
główne prawdy nędzy i  ogólnego rozgoiyczenia 
a o rządu. (Potakiwania). Mimo postępowej po­
prawy rolnictwa, m.npj wzrastającej chęci za­
robkowania, mimo, że i robotnicy, którzy wyemi­
growali do Ameryki, łocznie przysyłają do Ga­
licyi 40 milionów — G alicy a słynną jest w świę­
cie ze swej nędzy. M ateryalne położenie ludno­
ści wiejskiej pogardza się z roku na rok i jd- 
żeli tak  dalej, pójdzie, to ruina stanu włościań­
skiego i esy prawie nieuniknioną

Przyzwyczajone się do macoszego traktow a­
n ia  Galiicyi pod każdym względem przez rząd 
centralny. Rząd powinien przynajmniej usunąć 
kajdany, hamująco rozwój, dokouywujący się
0 własnych siłach (Potakiwał la). Rząd uowi- 
men przynajmniej zaprzestać walki przeciwko 
ludowi, która materyalne i  moralne siły ni­
szczy. Kząd powinien p rzesyć deptać nogami 
wszystkie ustawy, gdyz ta  anarchia jadem za­
truwa życie publiczne i stwarza stan ogólnej 
niepewności i rozgoryczenia. Niestety widać, że 
urzeczywistnienia tego żadania od rządu nie 
można się spodziewać. Reforma p iaw a wybor­
czego do Sejmu tworzyła jedyną nadzieję, że 
uda się w Sejmie ten rząd złamać i stworzyć 
kontrolę. Jednakże ministe» spraw wewnętrz­
nych dał do zrozumienia, żt także w tym kie­
runku nie należy się czegoś spodziewać.

Jeżeli minister skarbu powiedział, że w G a­
licyi wszystko jest w porządku, to mówca mo­
że odpowiedzieć, aby Bóg uronił przed takim 
porządkiem, jaki panuje w Galicyi. Oo znacza 
piękne progi amy w mowach tronowych i w o- 
świadczeniach rządowych, co znaczy, jeżeli te 
wszystkie obietnice staną się ustawami, jeżeli 
w Galicyi istniejące ustawy nie tworzą odo- 
wiąznjącej normy dla ludności? (Oklaski.) Jak  
długo trfcm  będzie walknilf uarzucoaa ludności 
przez organy rządowe, tak  długo sztuka ta  rzą­
dzenia w Galicyi, bedzie dalej żyła i tak  długo 
nie można pokładać zauianią w rządzie. Dla­
tego stronnictwo mówcy daje wyraz nieufności 
prze? głosowanie p r z e c i w  p r o w i z o r y u m  
budżetowemu. (Oklaski.)

Mows pos. Giąbinakiego.
Następnie po ^rzemóWieniach pos. P a n  ł z a

1 G e n t  i 1 e g o , zabrał głos po9. G ł  ą b i ń s k i 
Mówca oświadcza, że ryłoby niesprawiedliwo­
ścią, gdyby z pierwszych kroków te;- Izby wy­
ciągało się wnioski co do jej siły żywotnej i 
siły czynu. Każdy początek jest ciężki, a prze­
waża część Izby znajduje się dzisiaj jeszcze 
w politycznym procesie wrzenia, co jeszcze n- 
trudniaią znacznie echa walk wyborczych i wia­
ra  w niemożliwość zażegnania przeciwieństw 
stronnictw —  Mówca zgadza się w zupełności 
z prezydentem gabinetu, że przedewszystkiem 
koniecznem jest przystąpienie do p.-awiałowej 
dyskusyi budżetowej, by przez to przywrócić 
rzeczywistą podstawę do zgodnego z konstytu- 
cyą systemu rządów. Koło polskie mogłoby być 
zwolnionem od zadań-a rozbierania przy tej 
sposobności programu, zasadniczego, gdyż jest 
rzeczą wiadomą, że od istnienia austryackiej 
konstytucyi Koło polskie było w istocie stron­
nictwem narodowem. powołanera do obrony na­
rodowych interesów narodu polskiego i do ich 
popierania. (Przerywania ze strony ruskie-). — 
Ten charaKter narodowy i solidarność narodo­
wych stronnictw w Kole polskiem jest konie­
czną konsekwencyą położenia politycznego ca­
łego narodu polskiego, któremu odjęto natural­
ne i historyczne prawo samorząd zen ia. Z walki 
wyborczej Koło polskie wrszło odmłodzone i 
zdemokratyzowane. (Okrzyki u Rusinów: Ale i 
zmniejszone). Jednakże jego narodowy cha”a- 
k ter nie doznał żadnego uszczerbku. (Żywe o- 
lrlaski na ławach polsk-ch). Narado wy chara­
kter kluba me czynił ujmy państwu, lecz prze 
ciwnie przyczynił się do jego umocnienia i roz­
winięcia. Za tem przemawie długoletnia i owo­
cna działalność Koła polskiego w tej Izbie.

Austrya nie jest jedDolitem państwem narodo- 
wera, ale speoyamą budową, skład aiacą się 
z rozmartych historycznie indywidualnych kró­
lestw, kraiów i peiedynczych ludów. Sprawie­
dliwość wobec tych części składowych państwa 
i wolny rozwój sił narodowych i gospodarczych, 
dają najlepszą rękojmię rozwoju całego pań­
stwa. Tylko w tej myśL, jeżeli dobrze zrozu­
mieliśmy słowa mowy tronowej, można mówić
0 przekształceniu sił narodowych w siły pań­
stwowe. (Potakiwania La ławach polskich ■

Chętnie dajemy wszystkim austryackim lu­
dom i krajom, naszych najbliższycti sąsiadów 
nie wyjmnjąCjGęSprzeciwy i śmiechy u Rusi­
nów), Rusinom i Niemcom, pełne prawo korzy­
stania z równouprawnienia i narodowego roz­
woju. Ale i dla naszego narodu w Anstryi, w 
Galicyi, a także i w innych krajach, na Szlą- 
sku i Bukowinie, domagamy się ustawowe; 
ochrony jego praw i interesów

W  konkurencyi narodów o polityczne prawa
1 o gospodarczy byt mogą być zwycięzcy i po
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konam, pragniemy jednak rozstrzygmęcie wy­
niku pokojowej walki konkurencyjnej ze spo­
kojem pozostawić historyi. gdyż gwałty i nie­
nawiść rasowa, przywileje i scmowola, nie są 
nietylko żaanym knlturalnym, ale także i ża­
dnym statecznym  środkiem emulacyi narodów, 
mi anowicie ty c h , które, losem przeznaczone, 
muszą żyć wspólnie na teg samej glebie, wt e m 
samem państwie (Okiaski u Folaków). Życzy­
my tej Izbie faktycznej twórczej siły żywo­
tnej, gdyż tylko prawdziwy, samodzielny i 
.świadomy cela parlament daje pewną rękojmię 
życia konstytucyjnego w tem państwie. Dlate­
go jesteśmy również gotowi z naszej strony 
przyczynić się do utrzymania i umocnienia te- 
g«j parlamentu i jiomagać do usuwania wszel­
kich przeszkód, tak pod względem formalnym, 
jak i rzeczowym.

Pod względem formalnym Koło polskie od 
dawna uznało konieczność odpowiedniej do cza­
su reformy regulaminu. (Dr Diaruand le i U r­
bański). Także i soc. demokraci w poprzedniej 
Izbie uznali tę konieczność, jednakże zastrzegli 
sobie, że nie stara  ale nowa Izba ma o tem 
roztrzygać i do tego zastrzeżenia Koło polskie 
w pełni się przychyliło. (Oklaski u Polaków). 
Pcd względem rzeczowym jesteśmy za tem, aby 
parlam ent by) uwolniony od wielu, pojedynczym 
królestwom i krajom nie wspólnych kwestyj, a 
przez to, by w myśl konstytucyi gruiniow eą a 
także i dyplomu październikowego, przywrócona 
została równowaga między sejmami a parlamen­
tem. (Potakiwania u Polaków). Jesteśmy za 
prawdziwym parlamentem, nie pragniemy, by 
był jedynie instancją  kwestyj nagłych, ale by 
okazał się rzeczywistym stróżem konstytucyi 
i postępu. (Oklaski u Polaków).

Przy pierwszem czytaniu prowizoryum badż. 
dało się tu  słyszeć wołanie o zniesienie sejmów 
Nie trzeba być zagorzałym automista. aby zro­
zumieć, że byioby polityką katastrof, gdyby do 
wielu znanych i jeszcze nie rozwiązanych pro­
blemów tego państw a dodać chciano inne bar- 
dziej trudne problemy. (Potakiwania). Nie je­
steśmy tylko za zatrzymaniem sejmów ale je­
steśmy także za tem, by otrzymały -większą ma- 
teryalną podstawę i by w ten sposób mogły 
odpowiedzieć swoim zadaniom.

W  polityce okazało się, że jest lekkomyślnem 
czynić próbę uwalniania się z trudności w ten 
sposób, że się wytacza nowe. Za taki błędny 
ognik uważamy fakże ;deą narodowej autono­
mii. (Okrzyki u Rusinów i soc. demokr.: Oho!) 
Nie wogóle —  ale w tycb krajach, w których 
niema obszarów terytoryalnie i narodowo ad 
graniczonych, w których jak  np. w Galicyi 
środKOwej i wsćnoaniej, oba narody mieszkają 
razem. Ja k  sobie panowie wystawiacie narodo­
wą autonomię w takich krajach? Ozy w każ­
dej gminie ma być stworzoną specyałna szkoła 
i specyalne narodowe organy administracyjne 
dla obu narodowości?

Ozy w każdym powiecie ma być utworzony 
specyalny sąd. specyalna władza polityczna i 
inne władze, a jeszczo dla stosunku miedzy obu 
narodowościami lub dla te; trzeciej narodowo­
ści, l;r,óra w G alicji podnosi pretensje, może 
mają być powołane do życia specvalDe organy? 
(„Bardzo słusznie"— u Polaków'; okrzyk, wśród 
R usinów  dlatego wszystko jest poiskiem')

Nie jesteśmy przyjaciółmi takich politycznych 
eksperymentów, trwamy silnie przy dawnej, hi­
storycznie i prawnie uzasadni mej autonomii 
królestw i krajów  w tera państw ie, tem bar­
dziej, że rozerwanie jedności naszego kraju 
sprowadziłoby nieszczęsne następstwa dla obu 
narodowości.

Witam z zadowoleniem zamiar rządu, by raz 
wreszcie stworzyć “Silną finansową podstawę dla 
krajów. Idea ta  będzie niezawodnie przeprowa­
dzoną w sposób dla w-szystkich krajów i ludów 
sprawiedliwy i finansowo skuteczny. Koło pol­
skie skrzętnie bedzie popierało wszelkie dąże­
nia, do tego zmierzające, by silę całego pań­
stwa i pojedynczych krajów, a  specyalnie na­
rodowe i gospodarcze siły Galicyi na wszyst­
kich polach umocnić. (Oklaski u Polaków).

Popierać będziemy także ugodę z Węgrami, 
jednaitże w założeniu, że praca i interesa tej 
połow-y monarchii w pełni będą strzeżone i że 
także interesy naszego kraju  i innych kraiów, 
będą traktowane w myśl zasady równoupraw­
nienia

Zapowiedź zgoanej z dachem czasu re rom y  
adm inistracji, witamy z radością, jeżeli będzie 
przeprow-adzona w myśl decentralizacji. Spo 
dziew ać się należy obecnie jawnego postępowa­
nia przy usunięciu zbytecznego biurokratyzmu 
i formalizmu. (Oklaski ) Jesteśm y za szybką i 
spraw-iedliwą administracyą. .lestiśm y taKże za 
tem, by wszystkie przez p. Stąpi’’1 GJego przy­
toczone zarzuty przeciw administracy. lub na­
szym władzom’ sądowym, były zbadane. (Pota­
kiwania n Polaków.)

Di O k u n i e w s k i :  Obłuda!
D r G ł ą b i ń s k i :  U pana jest wszystko ob­

łudą. —  Prosimy ministrów spraw wewn <1 
sprawiedl., ażeby wyczerpujące sprawozdaniB 
przedłożyli do osądzenia Izby (Oklaski a Pnia­
ków-, przerywania u Rusinów i soc. dem ), Re­
forma ta  niechaj rozszerzoną będzie także i/na 
inne gałęzie administracyi, me wyjąwszy ocię­
żałego aparatu kolei państw., która od dawna 
potrzebuje decentralizacji.

P rzy tej sposobności należałoby dąiyo do- 
wydania zgodnej z czasem pragmatyki służbo­
wej i do uregulowania bytn tych urzędu ików 
i służby państw-owej, której położenie żadną u- 
stawą nie jest unormowane. ,

Na polu socyalnej reformy na, ywaznKjSżem 
jest ogólne ubezpieczenie ludowa /  dla wszyst

kmh pracujących klas. (Oklaski u Polaków-i 
To doprowadz.i Jo społecznego uspokojenia,

Co się tyczy rozwoju przemysłu, mówca spo­
dziewa się że Izba ludowa w tej mierze także 
i G alicję będzie inaczej traktowała, jak  to 
miało miejsce w ostatniej sesyi, gdzie ustawa
0 popieraniu przemysłu tylko dlatego upadła, 
ponieważ nie chciano rozwoju przemyciu w Ga­
licy5 i w innych krajach nbogich w p-zeraysŁ 
Diozyzna stoi również w- związku z systemem 
podatkowym, przez co przemysł zabija się w 
zarodku i stwarza się nędzę mieszkań. Takża
1 w tym względzie musi nastąpić zmiana. 

Mówca oświadcza w końcu, że stronnictwa
-ego pragnie przyznać państwu minimum eg/y 
stencyi i dlatego giosowsć będzie z a  w m o -  
s k i e m k n m i s y i  b u d ż e t o w e j .  ( Ż y w e o -  
k l a s k i  u P o l a k ó w ) .

Mowa pos. Germana.
Następnie zabrał głos p. G e r m a n .  Mow-ca 

występnie przeciw atakom na galicyjską Radę 
szkolną krajową, w której także ruscy członko­
wie zasiadają. (Okrzyki wśród Rusinów „ilu"). 
Oni nigdy się na to nie żalili, by gwałcono 
Rusinów, przyznają przeciwnie, że polscy "złon- 
kowie Rady szkolnej popierają słuszne żądania 
ludu ruskiego. Radzie szkoinej kraj. czyniona 
nawet z polskiej strony zarznty. że zbytnio jest 
pow-alną dla życzeń Rusinów

Pos. Ó e g l i ń s k i -  Tc jest prawda w- dwócli - 
wypadkach.

Mówca zajmuje się stosunkami szkolnemi w 
Galicyi, zw-łaszćza-nauką obu języków- krajo­
wych. Zdarza się. że w poszczególnych ruskich 
szkołach średnich nauka języka polsk.ego bywa 
bojkotowana, a bojkotujący ruscy studenci ~ą 
za to w ruskich dziennikach wychwalani. Tę­
żeli jednak w jakimś polskim zakładzie z po­
wodu czasowego braku nauczycieli nauka jeży­
ka niskiego na krótki czas musi d jć  p rzerw a ­
ną, to natychmiast podnosi się skargi o lekce 
ważenie tego' języka. Je s t ziesztą fakiem, że, 
we w-szystkich szkodach w Galicyi wschodniej 
język ruski w tylnż godzinach jest w-ykładany, 
co język polski. Należy nadto podnieść, że lu­
dność rozumie oba język, krajowe. (Przerywa­
nia ze strony ruskiej: „A więc zióboie wszyst­
kie szkoły ruski,-srai, skoro rozumiecie po ru- 
skn“) , , .

Mówca polemizuje z -wywodami pos. Oiesni- * 
ckiego, wygłoszonemi podczas pierwszego czy­
tania prowizoryum budżetowego, w sprawie no­
wych gimnazjów' ruskich, omawia upośledzenie 
budynków- szkolnych, oświadcza się wpro­
wadzeniem odpowiedniej pragmatyki służbowej 
dla nauczycieli, oraz wyraża zdziwienie, to  w 
mowie tronowej nic ma mowy o konieczności 
reformy szkolnictwa średniego.

Poleca wreszcie utworzenie stałej instytucji 
na wzór Rad pobocznych, któraby występowała 
z propozvcyami w sprawie zgodnej z duchem 
czasu reformy szkół średnich. (Burzliwe oklask, 
u Polaków).

Koniec uosiedzenia.
Na tem obrady przerwano i posiedzenie zam­

knięto. — Następne dzis o godz 11 przed po- 
łuaniem.

Czesi wobec budżetu.
Wiedeń. Trwożenie w obozie czeskim już sit 

w y j a ś n i ł o .  Młodoczesi i Staroczesi głosow. 
będą za prowizoryum budżetowcu „ rady i: .'u i 
c z o s c y  przeciw głosy agraryuszy będą podzie­
lone. Uchwałę w klubie młodoezeskim poprze­
dziła ożyw ona dyskusya. w której kilkakrotnie 
zabierali głos dr Pacak i Forze. D r Strausky 
oświadcz”-!, że będzie głosował przeciw budże­
towi, dopóki rząd nie przystąpi ao utworzeni* 
uniwersytetu czeskiego w Barwę. W głosowa 
niu dr Stransky by1 odosobnionym. Posłowie 
młodoczescy z Czecn oś™iaaczyli, że glosować 
będą za prowizoryum budżetowere. Dr Stran 
sky albo się wstrzyma od głosowania, air.o wy­
stąpi z klubu czeskiego.

Wiedeń. Podczas dnia wczorajszee-o odbywa­
ły się aalsze rokowania między Kleryka.ami 
czeski ni a klerykalnym klubem słowieńskim. 
Doprowadziły one do zbliżenia. )ba kluby po­
stanowiły głosować za budżetem

Związek stronuietu czeskich.
p-aga Organ pot. Klofacza „Ceske t ovo* 

występuje przeciw posłowi Kramarzowi j za­
znacza żfc zw.ązek stronnictw czeskich może 
się utrzymać n a j d ł u ż e j  do  j e s i e n i .  sg* 
struktura jest sztuczną.

Sytuacya.
Praga. „Narodni L isty”, omawiając sy tuację 

polityczną, wyrażają się, że n i e  j e s t  o n a 
d l a  r z ą d u  k o r z y s t n ą .  Młodoczesi lOWiem 
uchwalając głosowanie za. prowizoryum bndżo- 
towera, uczynili to nio z przyczyn osobistych 
lub dia utrzymania ministrów przy władzy ucz 
jedynie w interesie narodu czeskiego.

Sprawa rekonetrokcyi gsśMnrtu
P-aga. „Ceske Slovo“ podnosi, że p o ż y t y  a 

m i n i s t r a  F o r z t a  n i e  da^ s i ę  w t r z y - 
ma ć .  Zdaniem pisma, zmiana ministra me jest 
możliwą przed j e s i e n i ą.

Wiedeń Minister dr P a c a k  c a p r z  c z a  
wiadomości podanej prze? „bolilik , jakoby o 
świadczył na. posiedzeniu komisy; narlamentar- 
nej klubu czeskiego, że w j e s i e n i  n a s t ą p i  
r e k o n s t r u k c j a  g a b i n e t u ,  co do mini­
strów -zeskich.

B a fk o t  o ł ó w  n l w e m i M k l o h .
Wiedeń. Niemieckie dzienniki postanowił]
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b o j k o t o w a ć  m o w y ,  w y g ł o s z o n e  w j ę ­
z y k a c h  n i e n i  e m i e c L i c h  i nie podawać 
rełacyi o nieb.

Pro toRolowa ale mów polskicb.
WieJen. Podczas wczorajszego posiedzenia 

Izby posłów, zjawił się na sali honrypista ini- 
nisteryalny w ministerstwie kolejowem p. W. 
Stefan B a c h n i c k i ,  d l a  n o t o w a n i a  m ó w  
p o l s k i c h  i t ł ó m a c z e n i a i c h d i a  „Rdchs- 
ratskorrespondenzu. D r Bachnicki był czynnym 
podczas przemówienia posła Stapińskiego, który 
pierwsza część mowy wygłosił po polsku.

Akcja  agraryuszy.
Wiedeń. Wczoraj udała się do bar. Becka 

depntacya wolnego związku agraryuszy z. proś­
bą o informacye o stanie ugody oraz co do rokowań 
o trak ta t handlowy z Sei bia.. Depntacya ta  za­
strzegła się pizeciw otwarciu granicy dla świń 
serbskich. Br. Beck zapewnił, żo zrobi wszyst­
ko co będzie mógł dla poparcia interesów rol­
nictwa ausiryackiego.

„Apel ao cesarza'1.
Wiedeń. Poseł hr Sternberg wydał broszurę 

p. t. „Apel do cesarza4, w której oświadcza 
się za utworzeniem s i l n e g o  p a ń s t w a  im- 
p e r y a l i s t y c z n e g o  i prosi cesarza, aby z 
okazji 60-tej rocznicy rządów zmitnił konsty- 
tucyę i system rządów w Austryi.

Telefoniczne I telegraficzne
ulatfodioui „flccaej fe fó fin f

z dnia 19 lipca.

Reforma rc^alamldu sejmowego.
Lwów. „Gazeta Narodowa” donosi, żo stoso­

wnie do uchwalonego na ostatniej sesji Sejmu 
na wniosek Leona hr. Pinmskiego wezwania do 
Wydziału krajowego o wygotowanie projektu 
reformy regulaminu sejmowego — m a r s z a ł e k  
k r a j u  z a r z ą d z i ł  w y p r a c o w a n i o  n o ­
w e g o  r e g u l a m i n u .  P raca jest na ukończe­
niu i jeszcze w bież. miesiącu ma przyjść pod 
obrady Wydziału krajowego. Projekt będzie n a 
t e g o r o c z n e j  s e s y i  jesiennej Sejmu przed­
łożony.

Bar. Acłireiktlnl w Ischlu.
techl. Bar. Aehrenthal był wczoraj na l 1/,- 

gudzinnej audyencj. u cesarza, poczem złozył 
Wizytę dyrektorowi kancelaryi gabinetowej, 
Scbienslowi. Po obiedzie odbył cesarz cetclo, po­
czem bar. Aehrentha1 powrócił do hotelu i pra­
cował przez dwie godziny z szefem sekcji, bar. 
Cali.

O r g a n i z a c j e  g i a d e n f ó w  w  R o s y L

Pełersburg. W  mysi uchwały Rady ministrów 
zatwierdzonej przez cara, s t u d e n c i  w y ż ­
s z y c h  z a k ł a d ó w  n a u k o w y c h  będą m ieli 
prewo t w o r z y ć  s w o j e  o r g a n i z m t . y e  w

celach, nie sprzeciwiających się istniejącym u- 
stawom. S tatuta musi zatwierdzić w ł a d z a  ad 
m ' n i s t r a c y j n a  z a k ł a d u .  W  przeciwnym 
razie bowiem organizacye bedą uważane za 
sprzeczno z nsiawą. P u b l i c z n e  z g r o m a ­
d z e n i a  n a  u n i w e r s y t e t a c h  mogą się od­
bywać, jeżeli mają c h a r a k t e r  n a u k o w y .  
P o l i c y i  p i z y s ł u g u j e  p r a w o  w y  s ł a n i a  
z a s t ę p c ó w  dba przekonania się o charakte­
rze zgromadzenia. Policya jest upoważnioną do 
z a r z ą d z e ń  d l a  p r z y w r ó c e n i a  p o r z ą d ­
k u  w lazie niepokojów i do w y  s f  ę p o w a n i a  
p r z e c i w  w i n  n y m.

Bandyci na parowca.
Wiatka. Pet. Ag, 

nocy w dniu 17 b.
„Lubinów •* - w

P ią te k ,  1 9  I ip c i ,  1 0 0 7 .

K a l e n d a r z y !  a s t r o n o m i c z n y ;  Wschód 
słońca o godz. 3 pin. 53, zachód o godz. 7 min. 
39; długość dnia godzin 15 min. 46.

tek donosi: Na Wołdze w 
m. na  pokładzie parowca 

drodze z Penny do Ohańska, 
d w ó c h  ż o ł n i e r z y  i k o m i s a r z  p o l i c y j ­
n y  z o s t a ł o  z a b i t y c h  p r z e z  h a n d ę  12 
r a b u s i ó w ,  a k a p i t a n  i 12 p o d r ó ż n y c h  
z r a n i e n i .  Bomba, rzucona do maszyny okrę­
towej, z n i s z c z y ł a  ją ,  wskutek czego okięt 
stanął Rabusie dobrali się do kabiny poczto­
wej, rozbroili urzędników pocztowych i z r a b o ­
w a l i  35.000 r u b l i ,  poczem na łodzi umknęli.

Z Portugalii.
Lizbona. Prezydent ministrów zaproponował 

królowi, aby ogłosił dekret znoszący Izbę pa­
nów i zastąpił ją  senatem wybieranym przez 
lad W  ten sposób ma król pozyskać dla siebie 
ludność, która jest przeciw niemu wzburzoną.

Król) podróżuje po kra ju  pod bardzo silną 
eskortą wojskową. Zwiedza on koszary i wszę­
dzie rozdaje między żołnierzy pieniądze, oraz 
podwyższa pensye oficerów i podoficerów, — 
chcąc w ten sposób pozyskać sobie wierność 
armii. .

Ecnlerencya pokojowa w Hadze.
Haga. W  sobotą odbędzie się plenarne posie­

dzenie konferencji pokojowej.

7 a!eżnoć£ Porel od Japonii*
Tokio. Biuro Reutera donosi: Uważają za 

prawdopodobno, żo c e s a r z  k o r e a ń s k i  b ę ­
d z i e  a h d y k o w a ł  mt rzecz następcy tronu, 
co oznaczałoby pierwszy krok do z r e f o r m o ­
w a n i a  K o r e i .  To tem nastąpi piawdopodob- 
nio k o n w e n c y a, mocą której, przy utrzyma­
niu narodowej egzystencji Korei, w ł a d z a  
z w i e r z c h n i a  zostanie t a k  o g r a n i c z o n ą  
że rządzący t y l k o  z a  z e z w o l e n i e m  i w o ­
l ą  j a p o ń s k i e g o  m i n i s t r a - r e z y d o n t a  
bodzie mógł wykonywać władzę.

Sueul. G a b i n e t  k o r e a ń s k i  u s t ą p i ł .

Kronika.
4-

S z l i :
Kraków, piątek 19 lipca. 

K a l e n d a r z y k  k o ś c i e l n y :  Wincentego h 
Paulo.

T e a t r  m i a j s k i  w Krakowie: 
ka“ (z p. Miłowskr).

T e a t r  I n d o w y  Łamknięły.

.W esoła wdów-

Z kół kolejowych donoszą nam: Z dniem 15 
czerwca na ‘ .nocy rozporządzenia minlBteryalnogo 
zarząd og»«.walni maszyu i w»rstatów kolei pań­
stwowych w Krakowie został zwinięty, a otwarty 
nowy w Podgórzu Płaszowie, znacznie zwiększony 
Hówiiucześnio przeniesiono dwie trzecie personalu 
bez uwzględnienia,! tak, żo w Podgórzu 4  kim. od 
miejsca słnżboweg-; oddalonero, jak również i W po­
bliskich miejscowościach brak mieszkań. To też 
personal ten napasiony jest na straty  matcryalne 
przez zaliczenie i*n kwaterowanego wedle normy 
dla Podgórza, a <jhok tego ponosi nieobliczalne 
trudy, chcąc dostać (ślę do służby i wracając do 
domu. Ponieważ włatftza przełożona nic dla tych 
wygnańców nio zd/la^ała, pomimo tego, iż depnta­
cya z grona interesownego personaiu w dniu 14 
czerwca była u dyrektora, p. Horoszklewicza, przed­
stawiając mu rozpaczliwe V położenie całego perso- 
nalu — dlatego też doprowadzeni dc rozpaczy zgro­
madzeni w dniu 16 b, m. uchwalili wdrożyć na­
stępującą akcję:

1) Wysłać deputacyę, ctelem wniesienia pctycyi 
na ręce ministra kolejowego za pośrednictwem po' 
słów miasta Krakowa i innych posłów, sprawio ko­
lejarzy chętnie oddanych. fi) Do depntacyi wybra 
no p p : rewidenta Karcla JYzęsińskiego, maszyni­
stę Henryka Stanów skiego i  podmajstrzego Ludwi­
ka Chojnickiego. 3). Peputacya ma przedstawić na­
stępujące postulaty: a) podwyższenie stopy kwate­
rowego do wysokości kwaterowego krakow skiego, 
ponieważ wszyscy mieszkają w Krakowie; b) ure­
gulowanie czasn pracy dla;' porsonam warsztato­
wego, tak, aby czas odjaziya z Krakowa do pracy 
i odiazil z pracy z Podgórza wliczony został do 
czacu pracy; aby separatki dojeżdżały do rejonu 
ogrzewalni i stamtąd wyjeżdża./,; c) przyznanie od­
szkodowania na podstawie § 78 D C. lit. d., ta r  
długo, dopóki sprawa podwyższenia kwaterowego, 
względnie sprawa uregulowania mieszkań, się zo­
stanie załatwioną i unormowanie odpowiedniego wy­
nagrodzenia dla robotników warsztatowych z dzien­
ną płacą, tem bardziej, że płaca ich jest mniejszą, 
aniżeli płaca tych samych kategoryj w prywatnych 
fabrykach i innych małych przedsiębiorstwach.

Niemczyzna na kolei. Podróżni, jadący pocią­
giem błyskawicznym na przestrzeni Kraków-Lwów, 
skarżą się nam, i że w wagonie r e s t a u r a c y j ­
n y m  tego pociąga, do użytku gości są tylko n i e ­
m i e c k i e  jadłospisy, oraz żo podają tam tylko 
piwo schwechackie, mimo iż podróżni niejednokrot­
nie domagali się i domagają piwa krajowego ł  p 
okocimskiego.

oądzić należy, że słuszna żądania podróżującej 
publiczności w ty n ^  kierunku zarząu restauracji 
w wymienionym pociągu uwzględni przez zapro­
wadzeni o podziału spisów potraw i żądanego przez 
jadących piwa.

Obłąkaniu, ja k  już donieśliśmy we wczorajszym 
numerze, p. B., zamieszkały przy placu W enecji, 
uległ ostremu napadowi szału. Ponieważ atak zda­

wał się być chwilowym, chorego po uspokojeniu 
pozostawiono w domu. Wieczorem o godzinie 7-ej 
atak się ponowił, tak, ża musiano chorego prze­
wieźć do szpitala św. Łazarza.

Wypadek Z igłą- Wczoraj p. Zofia S., ló letnfa 
szwaczka, wbiła sobie igłę w nogę tak głęboko, iż 
na slacyi ratunkowej musiano dokonać operacji, 
aby igłę wydobyć.

Kradzież. P  Sypniewskiemu skradziono w dniu 
wczorajszym z niezamkniętegc przedpokoju zaizutkę 
wartości 30 koron.

Z Nowego Sącza. (Strajk policjantów. — Skok 
z pociągu. —  Przejechanie przez pociąg). Nasz 
korespondent donosi nam: StrajK policjantów zo­
stał w niedzielę załatwionym. Burmistrz przyobie­
cał, iż na najbliższem pusieazen u Rady miejskiej 
sprawa podwyższenia płacy i organizacji służby 
będzio roznatrywaną i przyrzekł swe poparcie. — 
Wobec tego wszyscy policjanci i strażnicy pożarni 
powrócili do służby. Równocześnie prostuję wiado­
mość, podaną pTzez niektóro pisma, iż nieprawdą 
jest, jakoby zaszło jakieś starcie między żandar­
mami a policjantami, — juk również, jakoby trzech 
z policjantów zostało ranionych. Posiedzenie Rady 
zdejsKiej w tej sprawie odbędzie się we czwar­
tek.

W  sobotę wyskoczyła z pociąga pomiędzy sta­
cjam i Kamionka a Nowy Sącz nieznanego nazwi­
ska kobieta, Prawdopodobnie była ona obłąkaną. 
W ysłana za nią natychmiast maszyna pomocnicza 
wróciła z ńiczem, kobieta widocznie uniknęła sku­
tków skoku i znikła bez śiadu. ,

We wtorek rano przejecnał pociąg oeooowy nr. 
618 pomiędzy Bobową a Stróżami młodą, około 17 
la t liczącą dziewczynę. Nieszczęśliwa dostała się 
pod koła maszyny, która zmiażdżyła jej głcwę i 
odcięła rękę. Śmierć nastąpiła natychmiast. Dotych­
czas nie stwierdzone - jeszcze identyczności uzie- 
wczęcia, śledztwo eądowe-kolejowe w toku.

Ze spraw naftowych, Pisma lwowskie donoszą: 
Deputacja Laftowa, w skład której wenodziło około 
20 wybitnych przemysłowców naftowych, pod prze­
wodnictwem prezesa krajowego Towarzystwa nafto­
wego posła Gorayskiego, była n marszałka krajo­
wego i wręczyła mu memoryał, zaopatrzony podpi­
sami blizno stn firm naftowych. W  memoryale pro­
ducenci naftowi kładą głównie nacisk na budowę 
a  funduszów krajowych rezerwuarów ropnych, jak 
już- były analogiczne przykłady budowy rezerwoa- 
rów dla spirytusu i t. d.; przez wybudowanie kra­
jowych skłao&jw ropy, wolnych od spekulacji, stwo­
rzy się podstawa niezależności od instytucyj pry­
watnych. 1

Marszałek krajowy oświadczył deputacyi bardzo 
wyraźnie, że gotow jest odtrazu zrealizować uchwa­
łę sejmową z przed cateroćfKlat, przeznaczającą 
połtora miliona koron na budowę- uezerwoarów, że 
dalej przypuszcza prawdopodobieństwie. iż Sejm w 
obecnej sesyi wrześniowej uchwali dalszy,- większy 
kredyt na ten sam cel; przemysłowcy je d n a j naf­
towi powinni współdziałać w przenru wadzeniu Hege 
projektu, a to w ten spoBÓb, że Administracji tycji 
rezerwoarów powinno się podjąć jedno % towa 
rzystw lub związków krajowych, bez jakichkolwiok 
zysków dla siebie. Rezerwoary te  winny służyć 
wyłącznie interesom produkcji surowca naftowego,

To oświadczenie mar załka krajowego, jako wy­

raźna zapowiedź rak długo oczekiwanej pomocy 
krajowej dla naszego przemysłu wywołało żywe 
zadowolenie wśród przemysłowców naftowych

Wystawa w Jaworcwie. Donoszą z Jawo­
rowa: Mieścina nasza wre ruchem, przygotowania 
do wystawy idą raźno. Na czeio komitetu wysta­
wowego stoją: prezes hr, Czosnowski i inżynier 
Jarosz. W budowie jest 12 pawilonów w parkn, 
przeznaczonym na wystawę. Sensację wprost budzi 
okoliczność, że przez dni 15 (czas trwania wystawy) 
będziemy mieli w Jaworowie światło elektryczne. 
W ystawa uwzględni przedewszystkiem dział rolni­
czy, a dotychczasowo zgłoszenia ze wszystkich ga­
łęzi pracy rolnej każą spodziewać się dobrych wy­
ników.

Czas zamykania sklepów w Wiedniu. Z W ie­
dnia telegrafują: Zgi omadzenie około tysiąca kup­
ców powzięło rezolucję przeciw zamykanie - skle­
pów o godzinie 7 wieczorem. Na wypadek gdyby 
rząd nie chciał iść na rękę kupcom, a specyalnie 
handlarzom delikatesów, grożono demonstracjami 
ulicznoml Dla handlarzy delikatesów zamyKanit 
sklepów o godzinie 7 wieczorem równałoby si< 
ruinio.

Masowe omdlenia *  F i l a d e l f i i  telegrafują 
Wskutek strasznych upałów podczas j>ewnej uro 
czystości przeszło 1000 o s ó b  z e m d l a ł o .  Szpl 
vale są przepełnione.

Mianowania. „W iener Ztg* ogłasza: Minietei 
skarbu zamianował w galie. kraj. dyr skarbu se­
kretarza Ludwika B a ń k o w s k i e g o  ladcą skarb., 
a komisarza. Stanisława B o r e c k i e g o  sekretarzem 
skarb. '  ,

Gópowiedrialny redaktor i wydawca 
M i c h a ł  K o n o p i ń s k i ,

Kurta teleri-aficzne.
W i e d e ń  1 3  l i p c e  Lo sy : a) ,  o . j u m w b :  AustTyacak 
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Wj siaa i iahawata. mu mail i auttath
nam iętajm y

pTow ytfw fe  ̂ zHcły liitlsasr*
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WYSTAWA NicUSTAJĄOA MEBLI, Związku Stolarzy krakowskich
E r a k ó w ,  R ó g  u l i o y  n ® ? y & ń s k i e j  i  P i l a r s k i e j  I .  p i ę t r a . 0 Zaw iadam ia Szan 

ne jnowajsych styl-jw . 
i tan io , dokładnie i t  g n r a n ę y ą .  
Ceny m ożliw ie n iśkie.

P .  T ., że  swój m agazyn  zn aczr.o  pow iększyła i*  z a o p a trzy  la  go w me 
R ów nież podejm uje sie w szystk ich  obsti.ir.nkow , k.*óV«T ^łykonni*) pi^dko^

S a r s a d .2i90 9 O

113 5 6

M a s a e z y e f e l  g f m n .
pozostający na czas w d ta c ji w Krakowie, przy- 
gotowywi< je Jo  egzaminów prywatną ch, popraw­
czych, wsti pn.\ cn i dojrzałości. Adres w Admi­
n istracji r \ Reformy" pod 2 S 4 3 . 2 8 4 2  3  6

Aipircnta fsnn&cyi
III roku, poszukuje zaraz 3 . Karwacki, 
aptekarz w Wojniczu. 4 - 8

K y s s w u i l :
(kopi ta )  podejmuje się w szelkich kopij, 
oraz zdjęć planów, tuk w miejscu jak  
i na ju-owincyi. /g ło szen ia  poci „Sam o­

dzielność” poste res tan te  Kraków.
423 8 O

W ie lk i

w K rakow ie, p izy  ul. Dietlows-kiej, 

o bek szkoły barakow ej. 4 3 9

C odziennie o godzinie 3  w ieczó r

1  (1 1 1 1 1 1 1
w ielkom iejski, sensacyjny

oftrzymi m m

O M atófaa , t e ]  Morny”
410 13 o

Józef tlłada. G , o r n i ,  powieść w 2 tom. na tlo prześladowania uuuów 
B. Bołesłauita. P a r a  i z e r w o n a ,  powieść w 2 tom................................

— P riL tó d  b u r z ą ,  sceny z r. 1830, 1 t o m .........................................
— E m i s a r y u s z ,  wspomnienia z r. 1 8 3 8 ....................... .....................
— N a d  S p r e ą ,  p o m ie ś ć .............................................................................
— N a d  m o d r y m  D ł u i U j e m ,  p o w ieść .........................................

J. U Nicmrei, icz. Ż y w o t y  z n a t a n a y c h w X V l . i l  w i e k u  l u d z i  
Do nabycia w A dm inistracji „N. Reformy”, oraz we wszystkich księgarniach.

S k iad  g łów ny w  k s ię g a rn i G. G e b e th n e ra  i Ski w  K ranów ie.

Koron 
4 — 
2 40 
1-20 
V20 
1-20 
J-20 

— -40

wtaamny 
Ntryfiuisi i aroof iZ a k ł a d  p o g r z e b o w y

A .  'm i  O * J L *
uL iw. Tomasza I. h, tui pnj płaca Sifz^aDulm. Filia: dUcl Kopernika 1. 6 . —  Telelor. Hf 331.

Zakład podejmuje się urządzeń pogrzebowych, )raz, sprowadzania zwłok ze Wszystkich
krajów europejskich. 2 9 2 1  1 8  0

K>
00
CO*Q

S i r o k i c t y ,  H a m a k i  i inne prtybory sportowe w wjcikim  wyborze p o le c a j najtaniej

R y n e k  3 7 .
C ejn ik i teęcrdziała darmo i  opłatnic

z a ś ' u artystyczno-kamieniarski 
I budowlany

jftzeta Kuleszy
naprzeciw cmentarza w Krako­
wie, posiada w ielki wybór goto­
wych pomników zp »8kowca^;ra- 
nitu i marmuru 1 ’odejmuje się 
w ykonarta grobowców w miejscu 
i  na prowincji 2 3 1  9 9  O

{ z ukończoną 6-tą  klasą gfmna- 
1 zyalną poazuKnie praktyk, w 

aptece. Listowne zgłoszenia przyjmuje 
Admiii. „N. Reformy” pnd W.W. 435 3 7

przyjechała z W arszawy i ozpoczGa 
swa praktykę w Podgórzu, ul. Lwowska 
1. 36. Poleca się jako zdolna i prakty­
czne akuszerka. A. P. 2t93 4 4

L O T E k Y A  K A R L S B A D  Z K A
2 ciągnienia bez dopłaty, 6164 wygranych 

. Głowna wvgrana

00.000
koron w gotówce

P i e r w s z e  c i ą g n i e n i e  j u ż  6  s i e r p n i a  1 9 0 7  r .

Cena lo su  1 k oron a
6 I(i30w tylko 5 koron 50 nal„ II losów tylko 10 koron polecają 

, kantory wym., trafiki i t. d.

2 0 9 9  DCtzloya; K a i  wymiany Brad r u l i  w Kiakawie,
l? y n c k  g ł .  5 ,  r ó g  u l .  S i e n n e ] .  322 u  o

RigVrum abah i<

p ła szcze  na deszcz
1 oryginalnych aug. podwój­

nych materyj wełnianych

z wkładki gumowi w środku
2 5 2 4  • tudzież 6  6

p ła szcze  gum owe
Każdego rodzaju 

dl mqłczvzn, palt i  Aidt CL
Wzory, ceny i wskazówki eo 

do mian natychmiast

P A G P T  &  Co.
Wiedeń, I., Riemergaase 13.

KrupHltzu 16, II P.
Pokuje nmebl wane na daie. tygodnie i mie­

siące T am ie  obiady w domu i  na miasto. 
4 2 8  7  1 0

pratftftasta
z ukończoną II łub TL kl. wydz , władającego 
nieco językiem  niemieckim, przyjmie handel 
towarów kolonialnych i w in S t a n i s ł a w ?  
I l a ł a t k a  w  K ę t a c h .  4 2 9  3  3

P o t r z e b n y
zd o ln y  p ła tn ic z y  z kau ya  6 0 0  K , katolik, 
n .ów iąo po polsku i niemiecku, z żoną, s dolne 
kucharką, do samoistnego prowa. zonia lepszej 

rcstauracyi od 1 sionmia b. r. 
Zgłoszenia zarsz pod l .  4 0 1  poste restante 

Żywiec. 2 5 9 o 1 6  1 5

I D o d ł i e i i i e c
la t 26 liczący, który ukończył niższe 
gimnazjum i I  kurs Akademii handlo­
wej z dobrym postępem w Kra sowie, 
poszukuje jakiegokolwiek odpowiednie­
go zajęcia w miejscu, na prow incji lnb 
za granicą. Łaskawe zgłoszenia pod: 
J. Z 26. poste restante Krabów. 

430 6 0

U  Prądniku Białym
przy Krakowie fabryka-garbarnia z urządzeniem, 
maszynami budynkami fabrycznemi f m ieszkal­
nym b adynkiem piętrowym (budynki mogą być 
użyte i na inną fabrykę) do sprzedania lub w y­
dzierżawienia w całoSc’ lun osobno dom mie­
szkalny l ogrod, a osobno garbarnia. Wiadomość 
u p. Slawleitsklego w Krakowie, przy ui. Sobieskie­
go 1. 6 , między "odz. 2  —4 . 2 7 5 2  ti 6

JUBILER
B. ARNAtOWICZ

Kranów, M  sł. i. 18.
Skład w yrojów  z ł o t y c h  i 

srebrnych n ajgustow w jszyd i
w największym wyborze.

Zamiana, tudzież napra«.4 bi- 
żnteryj sumienna i pnnktua Łfc 
C h f n s k t c  s r e n r o  p o  . i n  h  f  

b r y c z u y e h  k i a  o k ł a d z i e
2873 27 0

°PlUłRM174 KaWV
rw* *> - poleca częściowo
i*"- * i hurtomnie

B»iiuSllr !S)l!(n» U myhorotpu gatunki

Katcy palonej
najnoroszym 

i najlepszym  spo« 
so b em zr pomoc:
j u o  powietrza"

po cenach 
najniższych

K«AKÓVM
Wfm,

M .  J A W O R N I C K I -
1 9 9 8  1 0 5  O

Kraków, pi. M a li 4 H w s a B e f t i  Kraków, p!. S a lff  4
fis-ł-ya n h. Uyrtktj teiei pałtslw.

Pierwszorzędny i na 3posób 
zagraniczny u r z ą d z o n y  
K o t e k  wraz z R e s t a n -  

r a c j ą .

lUłbrii t. k. Djrorji kołei fjSu#.

P o k o j e  z wielkim k o n t -  
f o r t c n i  ariądzono. 

C e n y  o d  2  k o r o n  
w z w y ż .  _ 2 9 5 d 4  1 0

Tom. CórrcKi K r a k j w ,  
R y n e ^ s  3 y

poleca w największym  wyborze

fisuzędnoicfow? kui&enK!
gkzowo-naftowe

gazow o-spl y tusow e

„Primus”
„Optimus",
„Caesat ”,
„ A u s t r i a " ,
„Simplei",
„Dnplex"
i  t. d. i t. d.4 1 2  1 0  o

najpraktyczniejsze i najtańszf w nżyciu. 

Olbrzymi wybór. • Ceny najtanu*. - Systeiy najlepsze

STnc&acz fUoiefii
poszukuje lekcyi lub guwernerki. Zgło­
szenia: , .0 r - m d u  post. rest Z b o ró w .

4 2 6  7  o

„P o lo n ia”
Wiedeń il, Kothensternsasse za
poleca swoie w najnowszym stylu, ele­
gancko, z naiwiekszym komfortem urzą 
dzone pokoje pasażerskie, z oświetle­
niem elektrycznem i ogrzewaniem ga- 
zowem. Restauracya. znakomita kuchnia 
i doborowe trunki. Również kąpiele 
w domu. Pokoje od 2 koron dziennie.

Mowa polska. 2311 10 ło

Z Drukarni Literackiej w Krakowie, ul. Jagiellońska 10. Rządca drukarni L .  K . GórskL


